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Il. 8. Maciej z Przasnysza (Mistrz Główek Anielskich)?, Stanisław z Białej?, oprawa 
w typie włoskim (górna okładzina), Kraków, prawdopodobnie 1526 

Źródło: http://www.bl.uk/catalogues/bookbindings/LargeImage.aspx?RecordId=020-000004638& 
ImageId=41924&Copyright=BL [dostęp: 15.11.2011].



Nieznana oprawa dla Jana Łaskiego w Bibliotece Uniwersyteckiej w Poznaniu	 43

Il. 9. Introligator anonimowy, oprawa a cammeo (górna okładzina), Mediolan, po 1516
Źródło: G. Bologna, Legature, Milano 1998.
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poznańskiej. Jego dobre jakościowo wyciski znane są bowiem z opraw 
znacznie późniejszych, nawet z lat 40. XVI wieku49. Równoległe stosowa-
nie dwóch niemal identycznych matryc superekslibrisowych w jednym 
warsztacie w tym samym czasie dowodziłoby zaś trudnej do przyjęcia 
rozrzutności introligatora. Z tego względu bardziej prawdopodobne 
wydaje się zlecenie przez Łaskiego wykonania opraw dwom warszta-
tom, operującym italianizującym językiem formalnym, z których ów 
drugi posługiwał się kopią dzieła z konkurencyjnej pracowni. Mógł to 
być znakomity introligator krakowski Stanisław z Białej vel Mistrz Me-
dalionów, który od drugiego dziesięciolecia XVI wieku specjalizował się 
w wyraźnie italianizujących dziełach50.

Mimo wątpliwości odnoszących się do oprawy ze zbiorów brytyj-
skich, analogiczne materiały i rozwiązania techniczno-formalne w zna-
nych z literatury oprawach dla Łaskiego pozwalają w nich widzieć 
jednego twórcę. Za warsztatową tożsamością prac przemawia biegłe 
posługiwanie się ich wykonawcy rozmaitymi typami dekoracji wzoro-
wanymi na dziełach włoskich. Należy do nich zwłaszcza tzw. typ ar-
chitektoniczny odznaczający się okazałością formy i profuzją motywów 
dekoracyjnych. W oprawach dla Łaskiego zastosowano jeden z jego 
wariantów, którego istotą jest motyw portalu wkomponowany w ob-
szerne zwierciadło okładzin. W parokrotnie reprodukowanym i opisy-
wanym egzemplarzu z The Library of Queens’ College w Cambridge 
(1527)51 oraz późniejszym egzemplarzu z Biblioteki Jagiellońskiej (po 
1529) (il. 10)52 prześwit portalu ujmują dwie kolumny (bądź półkolumny 
dostawione do ściany). Podtrzymują one belkę oraz półkolisty tympa-
non, po którego bokach widnieją krótsze kolumny (lub – analogicznie 
jak wyżej – półkolumny) wspierające gzyms. Strefę między podporami 
architektonicznymi wypełnia wycisk prostokątnej plakiety bądź pokaź-
ny pierścień ornamentalny mieszczący superekslibris. Pole tympanonu 

49	 Np. Oprawy dla Macieja Śliwnickiego, sygn. Biblioteki Uniwersytetu Warszaw-
skiego: Sd. 608.877 (zob. M. Sipayłło, Polskie superexlibrisy XVI–XVII wieku w zbiorach 
Biblioteki Uniwersyteckiej w Warszawie, Warszawa 1988, s. 42, tabl. 5) oraz sygn. Biblio-
teki Seminarium Duchownego we Włocławku: XVI. F. 4141, XVI. F. 4483–4485, XVI. 
F. 4568–4469 (zob. K. Rulka, Superekslibrisy w zbiorach Biblioteki Seminarium Duchowne­
go we Włocławku, „Studia Włocławskie” 2003, nr 6, s. 532–533). 

50	 O twórczości Stanisława m.in. w: A. Lewicka-Kamińska, Stanisław, introli­
gator krakowski z 1. połowy XVI w., „Biuletyn Biblioteki Jagiellońskiej” 1980, nr 1/2, 
s. 31–41, il. 1–6; J. Storm van Leeuwen, op.cit., s. 29–30, 112, tabl. nienum. 

51	 H.M. Nixon, op.cit., s. 64–65; H.P. Jürgens, Johannes a Lasco..., s. 136–137, kat./
il. 2.3.1. 

52	 H.P. Jürgens, Johannes a Lasco..., s. 140–141, kat./il. 2.3.3.
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Il. 10. Maciej z Przasnysza (Mistrz Główek Anielskich), oprawa w typie architekto-
nicznym (górna okładzina), Kraków, 1529

Źródło: zbiory Biblioteki Jagiellońskiej; fot. © Biblioteka Jagiellońska.
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na górnej okładzinie rezerwowane jest zaś na inskrypcję odnoszącą się 
do zawartości woluminu. O misterności architektonicznych struktur de-
koracji opraw świadczy ukształtowanie ich z szeregu wycisków tłoków 
zdobniczych obwiedzionych konturowymi liniami. Ów typ dekoracyjny 
wywodzi się z tradycji introligatorstwa włoskiego drugiej połowy XV 
wieku. Pierwotnie forma architektonicznego motywu była skromniejsza, 
przypominała raczej sarkofagi antyczne53. Oprócz dzieł włoskich uka-
zują go także oprawy węgierskie, w tym anonimowego Mistrza Korwi-
na działającego około 1490 roku w Budzie54. Z czasem dekoracja takich 
opraw wyewoluowała do form bardziej rozbudowanych, czego przy-
kład stanowią oprawy bolońskie z pierwszej ćwierci XVI wieku (il. 11)55. 
Najdoskonalszymi wytworami tego typu z epoki odrodzenia są oprawy 
sporządzone w Paryżu dla Jeana Groliera i Thomasa Mathieu56.

Kolejny typ italianizującej dekoracji stosowany przez krakowskiego 
mistrza znany jest z egzemplarza oprawy przechowywanego w Johannes 
a Lasco Bibliothek w Emden57. Opiera się on na prostokątnej ramie, w któ-
rej zwierciadło wpisana jest romboidalna, mniejsza rama (il. 12). W po-
łowie długości boków łączy się ona z narożnikami prostokątnej ramy za 
pomocą ukośnych listew. Wszystkie elementy ukształtowane są z po-
dwójnych wycisków strychulca bądź filety, pomiędzy którymi ciągnie się 
ornament tralkowy. Pola powstałe wskutek połączeń listew zdobią zaś 
wyciski floralnych tłoków. Centrum zwierciadła wyznacza superekslibris 
Łaskiego o formie analogicznej do opraw z dekoracją architektoniczną. 
Przegląd włoskiego introligatorstwa renesansowego udowadnia wier-
ne wzorowanie się krakowskiego mistrza na dziełach powstających od 
schyłku XV wieku. Dowodów na to dostarczają np. oprawy inkunabułów 

53	 Typ architektoniczny opraw omówiony jest m.in. w: T. De Marinis, La legatu­
ra…, t. 3, s. 51–54, tabl. B1, C1, CCCCXXII, CCCCLXXXVII–CCCCXCI; A. Hobson, 
Humanists…, s. 68–72, 154–162, il. 57–60/a–d, 123–127; F. Macchi, L. Macchi, Dizio­
nario..., s. 20, 424; A. Hobson, A group of Venetian fifteenth century bindings, „Einband 
Forschung” 1999, z. 4, s. 2–5, il. nienum. 

54	 I. Schunke, Vom Stil der Corvineneinbände, „Gutenberg Jahrbuch” 1944/49, 
s. 216–220, il. 8; O. Mazal, Europäische..., s. 44–45, il. 90; idem, Königliche Bücherliebe. 
Die Bibliothek des Matthias Corvinus, Graz 1990, s. 69, 73, il. 30. 

55	 Zob. np. F. Macchi, L. Macchi, Atlante..., tabl. 2, 3; A. Hobson, L. Quaquarelli, 
op.cit., s. 69, il. 17.

56	 G.D. Hobson, Maioli, Canevari and others, London 1926, s. 18–33, tabl. 19–24; 
R. Devauchelle, La reliure en France de ses origines à nos jours, t. 1: Des origines à la 
fin du XVIIe siècle, Paris 1959, s. 88, tabl. XXXVII; The British Museum. Bookbindings..., 
s. 44–45, kat./il. 87.

57	 Opis i reprodukcja w: H.P. Jürgens, Johannes a Lasco..., s. 10, 138–139, kat./il. 2.3.2.
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Il. 11. Introligator anonimowy, oprawa w typie architektonicznym (górna okładzi-
na), Bolonia, po 1519

Źródło: T. De Marinis, La legatura artistica in Italia nei secoli XV e XVI, t. 1, Firenze 1960.
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Il. 12. Maciej z Przasnysza (Mistrz Główek Anielskich), oprawa w typie wło-
skim (górna okładzina), Kraków, 1527?

Źródło: zbiory Johannes a Lasco Bibliothek w Emden; fot. wg H.P. Jürgens, Johannes 
a Lasco. Ein Leben in Büchern und Briefen. Eine Ausstellung der Johannes a Lasco Bibliothek, 

Wuppertal 1999.
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słynnego krakowskiego bibliofila Mikołaja Czepla (1452–1518) (il. 13)58. 
Na ciemnej skórze okładziny wyciśnięto kilkuliniowe ramy strychulco-
we wypełnione m.in. motywami plecionkowymi typu nodo (zewnętrzna 
rama). W polach wyznaczonych przez ukośne listwy oraz w zwierciadle 
rombu rozmieszczono zaś symetrycznie motywy ornamentalne.

Podobną formułę dekoracji reprezentuje oprawa druku weneckiego 
oraz oprawa Breviarum Romanum reprodukowane przez Tomassa De 
Marinisa, w których stykające się ze sobą ramy wypełniają różne orna-
menty59. Charakterystyczna dla ornamentyki włoskiej arabeska widnieje 
w ramach weneckiej oprawy druku aldyńskiego z 1514 roku60. Bolońska 
oprawa tzw. Drugiego introligatora S. Salvatore z lat 20.–30. XVI wie-
ku ukazuje wariant wymienionych kompozycji, w którym ukośne linie 
przecinają się w centrum rombu, dzieląc go na cztery mniejsze pola61. 
Podobną dekorację do dzieła z Biblioteki Uniwersyteckiej w Poznaniu 
ma zaś oprawa znana z francuskiego rynku antykwarycznego, którą 
sporządzono prawdopodobnie w latach 30. XVI wieku. Jej odmienności 
sprowadzają się głównie do zastosowania wąskich listew łączących romb 
z prostokątem62. Oba ostatnie dzieła wskazują na ciągłą popularność tego 
wzorca w Italii w drugiej ćwierci XVI wieku.

Potwierdzałoby to zatem przyswajanie przez Macieja z Przasnysza 
bieżących tendencji włoskiego introligatorstwa. Odnosi się to także do 
wykonawcy narzędzi introligatorskich, którego należałoby upatrywać 
w kręgu krakowskich rytowników tudzież złotników63. Najpewniej lokal-
nym wyrobem była też matryca superekslibrisu z herbem Korab. Sposób 
opracowania detali tarczy i godła sygnalizuje, że sporządzono ją w drew-
nianym klocku – jednym z niezliczonych, w które zaopatrywały się pol-
skie warsztaty introligatorskie XVI–XVII wieku64. Wzorców do kształtu 

58	 Zob. A. Lewicka-Kamińska, Renesansowy księgozbiór..., kat. 52/s. 72, tabl. 5, zob. 
też: kat. 107/s. 89, kat. 127/s. 95. 

59	 T. De Marinis, La legatura..., t. 1, tabl. XL/240, CLXXV/1094.
60	 G. Mazzucco, Legature rinascimentali di edizioni di Aldo Manuzio, w: Aldo Ma­

nuzio e l’ambiente veneziano 1494–1515, red. S. Marcon, M. Zorzi, Venezia 1994, il. na 
s. 151 (prawy narożnik u dołu), kat. 142. 

61	 A. Hobson, L. Quaquarelli, op.cit., s. 85, il. 33. 
62	 Catalogue de reliures du XVe au XIX siècle, en vente a la Librarie Gumuchian & Cie, 

Paris 1931, s. 35, tabl. XXIX/62.
63	 Zob. Sztuka w Krakowie..., s. 50. O praktyce zaopatrywania się XVI-wiecznych intro-

ligatorów środkowoeuropejskich w narzędzia zdobnicze w: B. Nuska, op.cit., s. 140–141.
64	 A. Wagner, Oprawy ksiąg..., s. 183–185; idem, Die goldene Zeit des polnischen Suprali­

bros, materiały kolokwium bibliologicznego Der Weg des Buches, Bratysława, 28–30 wrześ
nia 2009 (w druku).



50	 Arkadiusz Wagner

tarczy dostarczały zaś w latach 20. XVI wieku nie tylko wspomniane 
już włoskie iluminacje, grafika książkowa oraz superekslibrisy, ale także 
dzieła lokalnej rzeźby65, grafiki książkowej66, iluminatorstwa67 oraz eksli-
brisu68. Na podstawie znanych dziś zabytków introligatorstwa można też 
stwierdzić, że wzór testa di cavallo był stosowany już w pierwszych latach 
XVI  wieku w krakowskich superekslibrisach. Wskazuje na to introliga-
torski tłok superekslibrisowy, przedstawiający herb Sulima, wykopany 
w Krakowie w 1910 roku podczas prac ziemnych wraz z innymi narzę-
dziami z gotyckimi i renesansowymi motywami dekoracyjnymi69. Po-
dobny superekslibris z tym samym herbem znany jest z późnogotyckiej 
oprawy inkunabułu w Bibliotece Czartoryskich (il. 7)70. Wzbogacenie obu 
dzieł wyciskami tłoków z motywami insygniów biskupich sygnalizuje, 

65	 Zaliczają się do nich m.in.: herb z brązowego epitafium Kallimacha z kościoła 
Dominikanów w Krakowie (Wit Stwosz – projekt, pracownia Petera Vischera – od-
lew, 1496–ok. 1500), tarcze w panopliach kasetonów i płycinach pilastrów nagrobka 
Jana Olbrachta (Franciszek Florentczyk, 1502–1505), tarcze w kasetonach baldachimu 
nagrobka Władysława Jagiełły (warsztat Bartłomieja Berrecciego, 1519–1524), tarcza 
z gmerkiem w tzw. oratorium Kaufmanów w kościele Mariackim w Krakowie (jw., 
1520), herb królewski i tarcze z zewnętrznej dekoracji okien kaplicy Zygmuntowskiej 
(jw., przed 1526).

66	 Zob. np. rycina z dwoma herbami na stronie tytułowej Prognosticon Vratislaviense 
Gandolphusa Grusseniusa (Kraków, Florian Ungler nakładem Jana Hallera, 1515/1516; 
K. Piekarski, Katalog Bibljoteki Kórnickiej, t. 1: Polonica XVI-go wieku, Kórnik 1929, 
kat. 567, s. 74, il. na s. 99), rycina z herbem na stronie tytułowej wiersza Andrzeja Krzyc-
kiego na ślub Zygmunta Starego z Boną, wydanego przez Jana Hallera w 1518 roku 
(P. Chmielowski, Historya literatury polskiej od czasów najdawniejszych do końca wieku XIX, 
t. 1, Lwów–Warszawa [po 1904], il. na s. 167); drzeworyt w stemmacie na herb królo-
wej Bony z druku Hieronima Wietora wydanego w 1523 roku (F. Pilarczyk, Stemmata 
w drukach polskich XVI wieku, Zielona Góra 1982, il. 14, s. 170–171).

67	 Swobodne naśladownictwa tarcz testa di cavallo widnieją już w gotyckim Ko­
deksie Baltazara Behema (Kraków 1505–1512). Wierne włoskim pierwowzorom są zaś 
iluminowane tarcze z Pontyfikału Erazma Ciołka (karta z Intronizacją króla polskiego, 
Kraków 1510–1515) oraz Mszału Ciołka (karta 121V, Kraków 1515–1518); zob. np. 
B. Miodońska, Małopolskie malarstwo książkowe 1320–1540, Warszawa 1993, s. 178, 183, 
il. 229, 239, 274. 

68	 Pewne zależności od tradycji włoskiej wykazuje tarcza herbu w ekslibrisie „anoni-
ma herbu Prus I” identyfikowanego z Janem Szykowskim i datowanego ogólnie przed 
1530 rokiem, zob. m.in. Z. Ameisenowa, Dwa nieznane polskie znaki książkowe z XVI wie­
ku, Kraków 1947, s. 5–16, il. 1; S.J. Gruczyński, Ekslibris Jana Szykowskiego, „Roczniki 
Biblioteczne” R. XI, 1967, s. 55–61, il. 1; A. Lewicka-Kamińska, Ekslibris Anonima herbu 
Prus I, „Biuletyn Biblioteki Jagiellońskiej” R. XX, 1970, nr 1/2, s. 141–146, il. 12. 

69	 A. Chmiel, Z dawnych opraw introligatorskich, „Exlibris” R. I, 1917, z. 1, s. 15, il. 8.
70	 Sygn. Biblioteki Czartoryskich: Inc 13 IV; zob. też A. Chmiel, Z dawnych opraw…, 

s. 15, il. 9.
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Il. 13. Introligator anonimowy, oprawa druku (górna okładzina), Wenecja?, lata 90. 
XV wieku

Źródło: zbiory Biblioteki Jagiellońskiej; fot. © Biblioteka Jagiellońska.
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że wykonano je dla wytrawnego bibliofila – bpa płockiego Erazma Cioł-
ka (zm. 1522)71. Za włoskim importem może przemawiać jedynie forma 
tłoków literniczych. Zgrabne proporcje ich antykwowego kroju zdecydo-
wanie odbiegają bowiem od liternictwa wczesnorenesansowego, a nawet 
gotyckiego (tekstura), stosowanego w krakowskim introligatorstwie jesz-
cze w drugim dziesięcioleciu XVI wieku.

Wypada w tym miejscu podkreślić, że zarysowany wyżej dialog Macie-
ja z Przasnysza z współczesnym mu repertuarem zdobniczym introligator-
stwa włoskiego powodował wieloletnie spekulacje na temat pochodzenia 
wykonawcy opraw. Sprzyjał temu fakt ogólnie znanych związków kra-
kowskiego dworu królewskiego z Italią oraz renesansowo zorientowanym, 
węgierskim dworem królewskim w Budzie. Już przed wojną Geoffrey 
D. Hobson upatrywał lokalizacji warsztatu wykonawcy opraw dla Łaskie-
go w Budzie bądź Krakowie72. Ilse Schunke w publikacji dotyczącej ksiąg 
Macieja Korwina przytoczyła opisaną już oprawę architektoniczną dla 
Łaskiego z Cambridge, przypisując ją gnieźnieńskiemu introligatorowi 
przybyłemu prawdopodobnie z Czech73. Bohumil Nuska rozważał w kon-
tekście opraw dla Łaskiego możliwość wykonywania opraw w Krakowie 
przez mediolańskich introligatorów74. Howard M. Nixon, powołując się na 
opinię Schunke, skojarzył italianizm w pracach krakowskiego warsztatu 
ze ślubem Zygmunta Starego z Boną – córką Gian Galeazzo Sforzy75. Ku 
związkom introligatora z dworem królowej Bony skłaniał się też Henning 
P. Jürgens76. Przed określeniem pochodzenia introligatora wzbraniała się 
zaś Maria Krynicka, akcentując jedynie imitowanie przez niego opraw 
północnowłoskich, weneckich i mediolańskich77.

Istotnie, badania nad mieszczaństwem stolicy Królestwa potwierdzają 
stały napływ do niej Włochów od schyłku XIV wieku, zintensyfikowa-
ny w pierwszej połowie XVI stulecia78. Spektakularny sukces włoskich 

71	 A. Chmiel (Z dawnych opraw…) przypuszczał, że znaleziony tłok superekslibri-
sowy mógł być wykonany na polecenie innego krakowskiego biskupa pieczętującego 
się Sulimą – Piotra Gamrata (zm. 1545). 

72	 G.D. Hobson, Bindings..., s. 65.
73	 I. Schunke, Vom Stil..., s. 219.
74	 B. Nuska, op.cit., s. 179–180.
75	 H.M. Nixon, op.cit., s. 67.
76	 H.P. Jürgens, Johannes a Lasco..., s. 10, 136, 138.
77	 M. Krynicka, Bucheinbände, s. 499, 507.
78	 Zob. np. W. Tygielski, Włosi w Polsce XVI–XVII wieku, Warszawa 2005, s. 168–323 

i inne; K. Follprecht, Włosi w elicie politycznej Krakowa do połowy XVII w. Topografia 
siedzib, w: Elita władzy miasta Krakowa i jej związki z miastami Europy w średniowieczu 
i epoce nowożytnej (do połowy XVII wieku), red. Z. Noga, Kraków 2011, s. 251–265.
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rzeźbiarzy i muratorów działających na Wawelu od początku XVI wie-
ku mógł stanowić magnes także dla uzdolnionego introligatora. Sprzy-
jała temu postawa królowej Bony, która „by zadowolić swe upodobania, 
sprowadzała, co zrozumiałe, artystów z rodzinnej Italii, tworząc im na 
polskim dworze odpowiednio atrakcyjne warunki”79. Osiadłszy w lo-
kalnych strukturach cechowych bądź zostając serwitorem królewskim, 
włoski introligator miałby możliwość zaopatrywania zarówno zlecenio-
dawców szlachecko-mieszczańskich, jak i bardziej wymagających klien-
tów z kręgu elity politycznej. Dotychczasowe analizy składu osobowego 
dworu królowej Bony nic jednak nie mówią o introligatorze80. Żadnego 
włoskiego introligatora nie wymieniają także Księgi przyjęć do prawa miej­
skiego w Krakowie z lat 1507–157281. Trudno zaś wyobrazić sobie, by długo-
trwale funkcjonujący w mieście rzemieślnik takiego prawa nie otrzymał. 
Wypada nadmienić, że introligatorów brak też w zestawieniach włoskich 
rzemieślników działających na dworze Zygmunta Augusta82. Niewie-
le wnoszą w tej kwestii również dokumenty cechowe z drugiej połowy 
XVI wieku, wymieniające krakowskich introligatorów i ich czeladników. 
Wskazują one jedynie na absolutną dominację rzemieślników pochodzą-
cych z ziem polskich i krajów niemieckich, obok których ani razu nie 
pojawia się przybysz z Włoch83. Należy zatem, wobec zidentyfikowa-
nia Macieja z Przasnysza jako wykonawcy opraw łączonych dotychczas 
z anonimowym Mistrzem Główek Anielskich, odrzucić hipotezę nie tylko 
o włoskim pochodzeniu tego mistrza, ale też o funkcjonowaniu w Krako-
wie epoki renesansu jakiegokolwiek włoskiego introligatora.

W jaki więc sposób ów lokalny twórca przyswoił sobie repertuar form 
stosowanych we Włoszech? Wobec szczątkowej znajomości jego biogra-
fii należy dopuścić kilka możliwości. Przede wszystkim fakt narastającej 
popularności włoskich formuł dekoracji introligatorskiej mógł skłonić 
Macieja – jeszcze jako czeladnika introligatorskiego – do ich poznania 
w trakcie statutowej wędrówki. Okolicznością sprzyjającą introligator-
skiej peregrynacji do Italii mogło być mediolańskie środowisko skupione 
wokół królowej. Motywująca do zmian formalnych w dekoracji opraw 

79	 W. Tygielski, op.cit., s. 192.
80	 D. Quirini-Popławska wymienia spośród reprezentantów rzemiosł artystycz-

nych jedynie pokaźną grupę złotników oraz hafciarzy (op.cit., s. 49–51, 56–57). 
81	 Zob. A. Kiełbicka, Z. Wojas, Księgi przyjęć do prawa miejskiego w Krakowie 

1507–1572, Kraków 1993. 
82	 W. Tygielski, op.cit., s. 311–314.
83	 A. Chmiel, Introligatorzy cudzoziemcy i zamiejscowi w Krakowie w latach 1574–1646, 

„Exlibris” 1929, t. 7, z. 2, s. 91–98; zob. też: A. Kiełbicka, Z. Wojas, op.cit., s. 6, 23, 32, 
68, 72, 81 i inne.
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zapewne była też presja klientów, stopniowo odrzucających anachro-
niczny język formalny gotyku. Pobyt we Włoszech gwarantował powrót 
z cennym bagażem doświadczenia zawodowego, z nowatorskimi pro-
jektami opraw, jak i z nabytymi narzędziami zdobniczymi o renesanso-
wej formie. Należy jednak przypomnieć, że krakowskim introligatorem 
posługującym się zaawansowanymi formami włoskiego renesansu był 
już w drugiej dekadzie XVI wieku Stanisław z Białej84. Wobec znaczne-
go podobieństwa niektórych jego dzieł do dorobku – działającego od 
trzeciej dekady XVI wieku – Macieja z Przasnysza uprawnione było-
by uznanie ich za mistrza i ucznia. Po usamodzielnieniu się drugiego 
z nich niewykluczona była kooperatywa obu mistrzów, sprowadzająca 
się np.  do udostępniania sobie niektórych narzędzi zdobniczych, zaś 
po śmierci Stanisława – ich przejęcia tudzież zakupu. W obliczu wciąż 
słabej znajomości ówczesnych krakowskich introligatorów wypada też 
zastrzec, że szybkie rozpowszechnianie się nowych wzorców dekoracji 
opraw w trzeciej dekadzie XVI wieku mogło następować również dzięki 
innym, wciąż nieokreślonym twórcom.

Makulatura drukarska z poznańskiego zabytku skłania na koniec do 
poruszenia kwestii relacji Macieja z Przasnysza i Hieronima Wietora. Czy 
dowodzi ona jedynie incydentalnego pozyskania przez introligatora papie-
rowych odpadów od drukarza, czy też wskazuje na ich ściślejsze kontakty?

W szczupłych danych dotyczących warsztatu impresora brak infor-
macji o pomocniku introligatorskim. Wzmianka o jego przeprowadzeniu 
się w 1535 roku do domu przy ul. Gołębiej w Krakowie, w sąsiedztwie 
siedziby introligatora Stanisława, jest zbyt późna, by wyciągać z niej da-
lej idące wnioski na temat opraw z lat 20. XVI wieku85. Zapewne z póź-
niejszego okresu pochodzi też informacja o ożenku Wietorowskiej córki 
z drugiego małżeństwa z mieszkającym po sąsiedzku introligatorem Bar-
tłomiejem Gędźcą86. Ze skąpych źródeł wiadomo, że już na początku 
XVI wieku – podczas pierwszego pobytu w Krakowie, a potem w Wiedniu – 
Wietor sam parał się oprawianiem ksiąg87. Brak jednak dowodów na po-
dejmowanie się przez niego takich prac po 1518 roku, odkąd osiadł tu na 

84	 Zob. np. J. Grycz, Z dziejów i techniki książki, Wrocław 1951, il. 99; Poolse Boek­
bindkunst..., kat. 67, 70, il. na s. 55–56; A. Lewicka-Kamińska, Stanisław..., il. 1, 3, 5–6; 
J. Storm van Leeuwen, op.cit., tabl. na s. 112. 

85	 Drukarze dawnej Polski od XV do XVIII wieku, t. 1: Małopolska, cz. 1: Wiek XV–XVI, 
red. A. Kawecka-Gryczowa, Wrocław 1983, s. 326.

86	 Ibidem.
87	 Ibidem, s. 348–350. Nie odbiegało to od ówczesnej praktyki, reprezentowanej 

w Koronie przez Melchiora Neringa (zob. np. Z. Mocarski, Książka w Toruniu do roku 
1793, Toruń 1934, s. 36; A. Wagner, Oprawy ksiąg..., s. 155–161).
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stałe. Do prac introligatorskich odznaczających się silnym pierwiastkiem 
italianizmu mogła go zbliżyć współpraca z Aldusem Manucjuszem, od 
którego – wedle przypuszczeń badaczy – już na przełomie XV i XVI wie-
ku sprowadzał do stolicy Królestwa liczne książki88. Swej estymie dla 
humanizmu dawał wyraz publikowaniem m.in. dzieł autorów klasycz-
nych i Erazma z Rotterdamu89. Niebagatelne znaczenie mogła mieć też 
jego wrażliwość na nowe prądy stylowe, owocująca renesansową szatą 
typograficzną i graficzną wydawnictw, w tym zwłaszcza stosowaniem 
antykwowego liternictwa90. W końcu należy podkreślić żywe kontakty 
Wietora z Węgrami, skąd sprowadzał księgi91. Kraj ten zaś już od czasów 
króla Macieja Korwina stanowił najwcześniejszy po Italii ośrodek intro-
ligatorstwa renesansowego w Europie, co na pewno nie uszło uwadze 
osobie chłonącej nowinki stylowe.

Okoliczności te mogły przyczynić się do podjęcia aktywniejszej współ-
pracy Wietora z introligatorem gwarantującym nowatorską formę opraw. 
W działaniach tych mogli dopingować go kościelni i świeccy prominenci, 
o których względy drukarz zabiegał już w pierwszych latach XVI wieku. 
W gronie tym wyróżnia się bp Piotr Tomicki, który wspierał drukarskie 
poczynania Wietora92, a zarazem oprawiał swe księgi w pracowni Macieja 
z Przasnysza93. Istnieją zatem przesłanki, by traktować Wietorowską ma-
kulaturę w oprawie krakowskiego mistrza jako wyraz ściślejszej współ-
pracy renesansowo zorientowanych twórców. Czy ma to swój wyraz 
w makulaturze innych dzieł oprawianych przez Macieja z Przasnysza? 
Pytanie to na razie musi pozostać bez odpowiedzi.

Z podjętej charakterystyki oprawy z poznańskich zbiorów płynie 
wniosek o jej wysokiej wartości artystycznej i historycznej jako wytworu 
wybitnego krakowskiego introligatora, Macieja z Przasnysza. W dorobku 
tego twórcy, określanego w dotychczasowej literaturze jako Mistrz Głó-
wek Anielskich, ogniskują się charakterystyczne tendencje krakowskiego 
introligatorstwa drugiego i trzeciego dziesięciolecia XVI wieku. Polegały 

88	 Drukarze dawnej..., s. 348.
89	 Ibidem, s. 328–329, 337–340.
90	 Ibidem, s. 328, 343–347.
91	 Ibidem, s. 340–341, 349.
92	 Ibidem, s. 330, 332, 347, 352.
93	 L. Hajdukiewicz, op.cit. Reprodukcje opraw Macieja z Przasnysza (określanego 

jako Mistrz Główek Anielskich) z superekslibrisem Tomickiego m.in. w: M. Jarosła-
wiecka-Gąsiorowska, Stan badań i próba dziejów oprawy artystycznej w Polsce, „Prace 
Komisji Historii Sztuki” 1948, t. 9, il. 43; J. Samek, Rzemiosło artystyczne w Polsce, War-
szawa 1971, tabl. 137–138; Oprawy polskie..., tabl. 3; Poolse Boekbindkunst..., il. na s. 61. 
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one na wyraźnym italianizmie kompozycji dekoracji, doboru narzędzi 
zdobniczych, a nawet niektórych materiałów i struktury oprawy. Omó-
wione dzieło wykazuje bliskie związki formalne z jedną z odmian deko-
racji, tzw. opraw aldyńskich, która w pierwszej ćwierci XVI wieku zyskała 
popularność w Wenecji i innych ośrodkach włoskiego introligatorstwa. 
Jej charakterystyczną cechą był motyw linearnej ramki z półkolistymi 
wybrzuszeniami (półpierścieniami) na osiach, które wzbogacały nielicz-
ne wyciski motywów floralnych. Fakt wykonania oprawy w 1526  roku 
przesądza o jej zaliczeniu do wczesnych przykładów zastosowania tego 
wzorca w skali europejskiej. Na tle introligatorstwa polskiego okazuje 
się dziełem awangardowym, wyprzedzającym podobne – zwłaszcza kra-
kowskie – oprawy o kilkanaście lat. Z powyższymi cechami współistnieje 
wysoki poziom wykonawczy dzieła, objawiający się głównie starannością 
w rozdysponowaniu i wyciśnięciu poszczególnych składników dekoracji. 
Szczególnej wartości dodaje jej również makulatura drukarska, dowodzą-
ca współpracy Macieja z Przasnysza z czołowym reprezentantem rene-
sansu w drukarstwie krakowskim, Hieronimem Wietorem.

Okoliczności te stawiają poznański zabytek, wespół z całym dorob-
kiem Macieja z Przasnysza, w rzędzie czołowych przejawów italianizmu 
w introligatorstwie polskim i europejskim pierwszej połowy XVI wieku.

Arkadiusz Wagner

On the unknown binding of a book  
from Jan Łaski book collection currently held  
at Poznań University Library.  
A contribution to the study on the Italian  
influences in Polish bookbinding  
of the sixteenth century

Abstract. The present article begins with an analysis of a binding from the book 
collection of Jan Łaski (1499–1560) that has been recently discovered. The description 
aims to focus on characteristic elements indicating the Italian influence in the orna-
mentation of the covers. The characteristic features of the work are compared against 
the background of Italian Renaissance bookbinding traditions, in particular with that 
of the bookbinding workmanship distinguishing and representative of the group of 
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bookbinders from Venice. A particular attention is given to the superexlibris stamped 
on the front cover with its form copying the characteristic type of the Italian shield 
of testa di cavallo form. The author then proceeds to discuss the issue of the place of 
manufacture of the binding and its authorship. The provided comparative analysis 
with other Italian-influenced bindings manufactured in Cracow in the 1520s shows 
that its authorship can be attributed to Maciej of Przasnysz, defined in literature as 
the Master of Cherub Heads. Advanced Renaissance forms in the works of this book-
binder, including the bindings from the Poznań collection, may prove him to be one 
of the leading European book artisans, who was capable of immediate absorbing the 
most recent and contemporary trends in bookbinding in Italy.

Key words: Jan Łaski, Joannes a Lasco, Maciej of Przasnysz, Master of Cherub Heads, 
Renaissance bookbinding, Italianism (Italian influences), bookbinding, superexlibris.
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